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N. P a n  w  dniu przybycia do Kalisza, tt j 7  b .  m. 
raczył w towarzystwie xięcia Feldmarszałka objechać cały 
oboz, który zasłużył zupełne Jego zadowoleń e. Nazajutrz 
N. P a n  znajdował się w obozie 8 ej dywizy. pieszej, na 
rozwodzie pieszego pułku Feldmarszałka lir. Dibicza-Zabał- 
kańskiego i raczył oglądać wszystkie znajdujące się tam 
regularne wojska, a mianowicie: zborny pułk kozakow
linijowych, zborny pułk kozaków dońskich i pułk konno-
tnuzułmański. , , .  , ,

Ukończywszy ogląd N. P a n  raczył osobiście objaśnić 
k o n n o - muzułmańskiemu pułkowi niektóre poruszenia, któ­
re pułk ten natychmiast z dziwną szybkością i pojęt- 
nością wykonał. W ieczorem, tegoż duia, N. C e s a r z  J m c  

oglądał wojskowe szpitale.

9 go odbył się przed N P a n e m  ogólny okaz wojsk do­
tąd pod Kaliszem zebranych. N. C e s a r z  J m c ,  w  towarzy­
stwie sięcia Fryderyka Niderlandzkiego i Panującego xcia 
Nassau, objechawszy wszystkie linije, zatrzymał się przed 
ich frontem. Tu, na komendę J. C. M ości, wszyst­
kie wojska oddały cześć bronią Jenerał - feldmarszał­
kowi sięciu Warszawskiemu, i N. P a n ,  śród okrzyków 
ura! raczył go uścisnąć i oświadczyć mu podziękowanie 
za staranność nad poruozoną mu artniją. Poterri, wszyst­
kie pułki przeciągały ceremonijalnym marszem.

N  P a n  znalazłszy piechotę i artylleryę w najlepszym 
stanie, oświadczył znowu ukontentowanie swoje xciu W ar­
szawskiemu w najpochlebniejszych wyrazach, i, po ukoń­
czeniu oglądu, wezwawszy wszystkich dowodzców dywizyj 
podziękował im osobiście.

10 b. m. N. P a n  oglądał ćwiczenia zebranej tamże 
W  szykach jej znajdowały się: oddział gwardyi, 

pułk" kiryssyeiów xcia Alberta Pruskiego i ocia lekka dy­
wizy a jazdy z ich artyleryą, zborny pułk kozaków linijo­
wych, zborny pułk kozaków* dońskich i pułk konuo-mu- 
zułmański. Po ukończeniu ćwiczeń, N. P a n  objechawszy 
wszystkie wojska, oświadczył szczególne swoje zadowolenie 
tak*brvgadzie gwardyi jak i brygadzie huzarów 3 dywi- 
zyi lekkiej jazdy.

Ukazy C e s a r s k i e ,  do Rządzącego Senatu.

2 6  Lipca b, r. ^Potwierdziwszy 2 5  Czerwca b. r, 
Ustawę o naukowych okręgach w Ministerstwie Oświecenia 
zwróciliśmy czynność Naszych Uniwersytetów ku istotnemu 
pożytkowi nauk i publicznego wychowania.— Chcąc doko­
nać urządzenia wyższych naukowych zakładów i postawie 
je na właściwym stopniu, uznaliśmy za potrzebne nadać 
im nową ustawę, więcej stosowną do ich dalszego dosko­
nalenia. W  tym celu, pod własnym N a s z y m  dozorem, 
ułożony został w Komitecie do urządzenia Szkolnych za­
kładów projekt ogólnej Ustawy C e s a r s k i c h  Rossyjskich 
Uniwersytetów, z uależącctni do niej etatami. — Znajdując 
ten projekt odpowiednym zamysłom N a s z y m , potwierdziliś­
my go z etatami Uniwersytetów Petersburskiego, Moskiew­
skiego, Charkowskiego i Kazańskiego, Roskazując przy­
wieść do skutku po uprzedniem porozumieniu się Mini­
sterstwa Oświecenia z Ministerstwem Skarbu. —  Rzą­
dzący Senat ure zaniecha uczynić stosowne ku temu 
rozrządzenia.-* (Szczegóły nowej ustawy damy w przyszłych 
No. Tvgod.)

tegoż dnia. W ice-gubernatorem Archangelskim miano­
wany został W ice-gubernator Kostromski Rzecz. R. Stanu 
furenietv, a jego miejsce zajął Witebski Wice-gubernator 
Radca Kollegialny Klemenlićw, na którego urząd postąpił 
Urzędnik Ministerstwa Skarbu do szczególnych poleceń, 5 
klassy Dombrowski, otrzymując zarazem wymianę klassy 
na rangę Radcy Stanu.— Wice-gubernatorem Ressarubskim
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mianowany został Podpułkownik korpusu Żandarmów Pri- 
garowskt, wyniesiony zarazem do f-angi Radcy Kollegial- 
negOi

o l  Lipca. Prezydentem Komisyi fOzgranicznnia gruń- 
tów wojska Dońskiego mianowany został Senator, Jenerał- 
poruczOik Bohdanów.

—  N. CesaR z przóz wzgiąd na znakomite zasługi Wojen­
nego Petersburskiego Jenerał-gubernatora, Jener.-piechoty 
hr, Essen, raczył przyzwolić na jego prośbę, aby zięć 
jego hr. Jakub Stenbok-FermOr, nosił nazwisko hr. Essen- 
Stenhok-Fermor.

Ukazy Rządzącego Senatu.

1) /  Sierphid. (z Cep. Granicz.) Ż ogłoszeniem pot­
wierdzonego przeź N. P a n a  3  Lipca zdania Komitetu 
PPi Ministrów, aby Sądy graniczne guberhij Wileńskiej i 
Grodzieńskiej, Sprawy dotykające majątków Wileńskiej 
Rzymsko-Katolickiej Duchownej Akademii, rozstrzygały nie 
iuaczej, tylko, W obecności deputatów wyznaczonych przez 
tymczasową komisyą beneficyalną, lub przeż tę zwierzch­
ność, której nadal zarząd tych majątków będzie pówie- 
rzony.

ś i  D e p a r ta th e n tm

2 ) 5  Sierpnia. Z ogłoszeniem woli Ń. P a n a , aby 
Urzędnik 14 klassy Grenkow, sądzony przez sąd wojenny 
za różne nadużycia w szpitalu Alandskim, oddalony zos­
tał ze służby, i nadal do niej nie był przyjmowany.

3 ) 8  Sierphid. L ogłoszeniem potwierdzonych przez 
N. P a n a  zdań Komitetu PP. Ministrów, aby, dla zachę­
cenia Kirgizów do rolnictwa, pozwolić wywozu bez cła 
zboża i M fżędżi rolniczych do zewnętrznych okręgów 
(bliskiego Obwodu, i 2 )  włościśrióni trudniącym się hand­
lem w Zachodniej Syberyi, dozwolić zagranicznego hand­
lu, podobnie jak to prawo tilają W tatoeczhym kraju kup­
cy 3 gildyi.

4) tegóz dnia. Ż ogłoszeniem  woj i N. P a n a  aby szko­
ły  bateryjne artyleryjskie opatrywane były w św iatło i opał 
kosztem ziem skich poborów, lub miejskich dochodów.

5) 9  te g o l tn. Ogłaszający co następuje:

-Ukazem ŃAJwirższtM  14  Maja l 8 3 i  roku, dai m 
na imię Ministra Skarbu, o otworzeniu przez pośrednictwo 
Bankierów Hope i spółki w Amsterdamie pożyczki 2 0 ,0 0 0 ,0 0 0  
r. sr., zWSnej 3 cią pięciOprdcehtową, między iiineilii posta­
nowieniami roskazano: «Na Wykuprto biletów tej pożyczki 
przeznaćza Się osobny, nie mający być z innemi pożycz­
kami mieszany kapitał uthOrzCrtid, wynoszący jeden pro­
cent na rok. Sutttttia tego kapitału będzie się powiększała 
przez dodanie dd niej potem ilości procentów, jaka przy­
padnie na wykupione bilety. Kapitał tćn ma być obraca­
ny na wykupno biletów podług kursu, dopóki OnC nie 
wzniosą się nad pahi. W  tym ostatnim razie coroczne 
spłacanie biletów odbywać się będzie S kapitału umorze­
nia przez losowanie, wydając za każdy Wylosowany bilet 
pięćset rubli srebrem.# Tenże sposob umorzenia wskazany 
został Ukazem N. C e s a R z a  18 Października i8 3 2  na 
imię Ministra Skarbu danym i co do czwartej 5 procen­
towej pożyczki, podobnież 2 0  milionów r. sr., zaciągrtio- 
nej w Amsterdamie przez Hope i spółkę.

••Na tej zasadzie, fundusz umorzenia tych pożyczek uży- 
Watly był na skupowanie biletów ich za ceny niższe od

nominalnej ich wartości, tak W krajii, jak zagran icą , sto­
sownie gdzie podług okoliczności było korzystniej, Lecz  
podniesienie się papierów publicznych już W r. 1 8 3 4  sku­
powanie takie czyn iło  trudnem , i w r. 1 8 3 5  trzeba je  
było zupełnie zastanowić, gdyż bilety Wspomnionych po­
życzek  doszły ceny wyższej nad pari.

ftPo rozważeniu tej rzeczy, Minister Skarbu wszedł s 
przełożeniem do Komitetu PP. Ministrów.

«N. C e s Arz , podług zdania Komitetu PP, Ministrów, 
zgodnego z oWefti przełożeniem, 2 6  Czerwca raczył ros- 
kazaó:

«1) W  Kommisyi Umorzenia długów, w obec Komite­
tu Rewizotskiego, ź.łożonego s członków Rady Kredyto­
wych zakładów, odbyć losowanie biletów 4 ej pożyczki 
w Sietpniu, i 3 ej  5g pożyczki We Wrześniu b, r., a to 
następującym Sposobem,

«a) Kartki oznaczające numera biletów, znajdujących się 
w obiegu każdej s tyćh pożyczek (t. j. prócz biletów już 
Wykupionych), jak należy przygotowane i sprawdzone, ma- 
ją być włożone dó Umyślnie przygotowanego koła, s któ­
rego jeden s członków Komitetu Rewizoisk ego, ma wyjąć 
liczbę ich odpowiedną funduszowi umorzenia na rtik 1 8 3 5 ,  
dodając pozostałość ż r. 1 8 3 4  i renty od Wykupionych 
biletów: Po skończ.onem losowaniu, koło, w którem pozo­
staną rtutitera ńiewyeiągnioue, ma być zapieczętowane pie­
częcią Kommisyi, Prezydenta i członków Komitetu Re- 
wizórskieiro.

«b) Numera wylosowane Kommisija umorzenia ogłosi 
zahaz w gazetach Petersburskich Akademickich Rossyjskiej 
k Niemieckiej, w ga/ecie handlowej Rossyjskiej i Niemie­
ckiej, tudzież uWiudomi bankierów Hope i spółkę.

«c) Za wylosowane bilety, płacić  będzie Kommisija umo­
rzenia długów rublami srebrnemi, po 5 0 0  r. za każdy 
bilet, 4 ej 5!j pożyczki w Listopadzie, a 3 e j 5$ pożyczki 
Grudniu 1 8 3 3  n , kiedy się Wypłacają stałe dochody. 
Przy odbieraniu Wypłaty same bilety mają być Komtnis- 
Syi zwracane.

••d) Jeśliby W cZRsie, między ciągnieniem biletów i wy­
płatą, cena tych papierów spadła pod pari, zwracanie ka­
pitału na wyciąguionC losem bilety iiie będzie zatrzymy­
wane i odbywać Się ma a l pari.

«e) Niewniesidne we wskazatlyćh terminach do Komtni- 
syi Unidrzenia wylosowane bilety mogą być w niej skła­
dane w latach następnych, dla wzięcia za nie wypłaty, a 
to także W terminach jakie są przeznaczone na wypłatę 
stałego od tych pożyczek dochodu. Rozumie się samo s 
siebie, że procenta od nich wydane będą tylko po termu 
na W artykule ćJ OznaCzOne; dalsze zaś należne, podług 
Ukazów Monarszych 14 Maja 1831  i 18P aźd z. 1 8 3 2  r. 
będą cOrok przyłączane do kapitału wykupna

•<2) W  r. 1 8 3 6  i następnych odbywać tymże porząd­
kiem corok losowanie, w Sierpniu i Wrześniu każdego 
roku, jeśli o tym czasie cena tych biletów będzie wyższą 
od pari.

•i3) Jeśli tymczasem niektóre bilety Wyjdą z obiegu 
drogą dobrowolnego wykupu, numera ich lubo pozostają 
W’ kole oddzielnie na każdą pożyczkę sporządzonem, po­
czytują się już za tlieważile.i.

6 )  Sierp-. 9 .  Z Ogłoszeniem potwierdzonego przez N.
P a ń a  2 8  Maja b. r. Zdania Rady Państwa względem  
Wydziału gruntów w zarządzie wojska Dońskiego.
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1) 1 3  tegoż m. Z ogłoszeniem, potwierdzonego przez 
N. Pana. 9  Lipca, protokołu Komitetu PP. Ministrów, 
dozwalającego Jener.-porucznik. Wilsonowi, Radcy han­
dlowemu Meisnerowi, kupcowi Klein i gościom zagranicz­
nym Loderowi i Busk, założyć w Peterburgu rękodzielmę 
przędzenia wełny, ze składkowego kapitału trzech milio­
nów pifćkroć sta tysięcy rubli, podzielonego na siedm ty­
sięcy akcij (naii). Pięciu wymienionych założycieli skła­
dać będzie zarząd rękodzielm. Założyciele dla unikmema 
ażiotażu, jaki już się zjawił z akcijami różnych kompani], 
nie chcą prywatnego swojego przedsięwzięcia robić pu- ; 
bliczne'm, w klórem każdy mógłby brać udział, i dla te- , 
postanowili poprzestać na rozdaniu akcij między swoich 
przyjaciół, gruntując się na wzajemnym kredycie. Założy­
ciele opierając przedsięwzięcie swoje na ogolnych zasa­
dzie prawnej spółki nie proszą rządu o żadną pomoc, 
lecz poczytali za obowiązek, podług artyk. 1384  X tomu 
prawa cywilnego, prosić o Monarsze potwierdzenie swego 
towarzystwa, złożonego z akcij w składkowym kapitale.

8 )  1 4  tegoż m. Z ogłoszeniem potwierdzonego przez 
M. P a n a  31 Maja Zdania Rady Państwa o  pensijach dla 
wdów po unter-oficerach, którzy mieli prawo do rangi
ober-oficerów. _

9) tegoż dnia. Z ogłoszeniem potwierdzonej przez JN. 
P a n a  2 2  Lipca ustawy dla oddziału sierot przy soborze 
(katedrze) wszystkich szkolnych zakładów, mającego zwać 
się oddziałem Maryi «MapumcKoe CnpomcKoe OrnAKienie 
npii Co (i o pii BCt>xi> y>ic6iii,ix-b 3aneAeHiib> (Szczegóły 
urządzenia tego nowego dobroczynnego zakładu damy w
prz. NN. Tygodnika).

10) 'tegoż dnia. Z ogłoszeniem potwierdzonego przez 
N. P a n a  1 Czerwca Zdania Rady Państwa, o zamkniemu 
mennicy w Tyflisie i o urządzeniu natomiast probierni 
do przyjmowania monet Aziatyckich i drogich kruszców, 
tudzież do sztęplowama srebrnych wyrobów. (G . S .J

'9

—  Miński '2ej gildyi kupiec, dozorca tamecznego Ży­
dowskiego szpitalu, Aaron Lurie, otrzymał złoty medal do 
noszenia na wstędze orderu Ś. Anny, za ofiarę własnego 
domu na szpital żydowski w Mińsku.

 ... W  zarządzie Ministerstwa Spraw Wewnętiznych dy-
missionowany Urzędnik Głuchowski otrzymał 300  rubli za 
pomoc w g a s z e n i u  zdarzonego w Dubnie pożaru (14 Maja), 
Lekarz powiatowy Dyneburski Józef Jasiukowicz wyniesio­
ny został do rangi Assesora Rollegialnego (13  Maja); dy- 
missvonowany Urzędnik 5 ej klassy Marków  mianowany 
Urzędnikiem do szczególnych poleceń przy Gubernatorze 
Cywilnym Podolskim (16 Czerw.); W itebski Policmejster 
baron Rose/i otrzymał uwolnienie dla przejścia do obo- 
wiąsków Policmejstra żeglugi (13 Maja); Urzędnik do 
szczególnych poleceń przy Wileńskim Gubernatorze Mic- 
tielicyn  otrzymał uwolnienie stosownie do podanej prośby 
(31 Maja),

   N. p Atf raczył przyzwolić na wzniesienie w Kos-
tromie pomnika Janowi Susaninowi, bohaterów i-włosc i ani- 
nowi, który ocalając protoplastę szczęśliwie, na sławę Ros- 
syi, panującego Domu C a r a  M i c h a ł a  T e o u o r o w i c z a  

w szlachetnej swojej gorliwości, pierwszy ofiarą życia 
uświęcił wierność Rossyan dla tego Najjaśniejszego Domu. 
W  tym celu naczelnicy gubermj otworzą składki, i ogło­
szony będzie konkurs do nakreślenia projektu pomnika.

  2 6  Maja b. r. N. C e s a r z  raczył potwierdzić nową
ustawę o zarządzie Wojska Dońskiego,, której działanie 
rospocznie się od 1 Stycznia 1836  roku. Wojsko ma się 
odtąd składać s 54  pułków. Kancelarya Wojskowa i Ex- 
pedycya Wojenna zastąpione będą innemi urzędami. Do 
roskładu gruntów Wojska Dońskiego wyznaczy się osobna 
Komisya. Zarząd Kałmukow nową także przybierze postać. 
Ustawa ta  wyszła świeżo s tutejszej Wojennej drukarni.

Ludność Rzym sko-Katolicka i Grecko-Unicka w  Rossyi. 
W  roku 1834 .

W y z n a n ia  G re c k o -U n ic k  ie g o

p o b ra ło  n a r ó d  u m a r ł o ,
si ę m ęsk . zeńsk . m ęsk. żeńsk .

w Petersburgu. 9  12 7 13 15
W y z  tra n ia  R z y m sk o -K a to l ic k  ie g o  

w Petersburgu. 7 6  119 119 149  105
w Moskwie-.. 12  2 0  2 5  3 0  25

W  roku 1855  w Państwie Rossyjśkiem

W y z n a n ia  G re c k o -U n ic k ie g o  
w gubemijach
Petersburskiej . 4  11 ■ • 13= 1
W ite b s k ie j . . , .  '2 ,114 5 ,0 1 2  4 ,7 7 2  4 ,3 6 3  4 ,2 9 6
Mohylewskiej . . 1,850 4 ,4 9 2  4 ,4 2 6  3 ,6 3 6  3 ,6 1 9
Cbersońskiej . .  2 5  120  75  8 5  70
Kurlandskiej . . 5 2  153  109  58  6 2
M iń s k ie j . . . . . .  3 ,911  6 ,911  6,681 4 ,7 6 9  4 ,945
W o ły ń sk ie j..,. 1 ,153  2 ,3 4 8  2 ,2 6 6  1 ,881 1 ,900
K ijo w sk ie j,.., 4 6  185  121 159 157
Grodzieńskiej.. 5 ,319  10 ,360  10,077 8 ,4 3 9  8 ,370
W ileńskiej.. . .  3 2 4  7 0 0  613  5 9 8  575
P o d o lsk ie j... .  5 2 2  2 3  3 7  3 6
Obwodzie Bia­

łostockim .. . .  6 7 2  l ,o 4 0  1 ,295  1 ,381 2 ,3 5 6
ogół 15 ,475  3 1 ,6 5 4  30 ,4 5 8  2 5 ,4 2 0  25 ,387

W y z n a n ia  R z y m s k o -K a to lic k ie g o  
w dyecezyach:
Mohylewskiej.. 4 ,3 9 2  12 ,980  9 ,1 8 8  6 ,9 6 0  6 ,3 1 0
W ile ń sk ie j ,.. .  9 ,178  19,919 19 ,234  16 ,3 6 2  16 ,185
Żm ujdzkiej.. . .  3 ,6 9 2  9 ,8 5 0  9 ,701  7 ,8 7 2  7 ,2 9 6
Ł u ck ie j  1 ,737 3 ,4 5 0  3 ,1 6 9  2 ,7 8 8  2 ,615
Kamienieckiej . 1 ,809  4 ,9 9 6  3,921 3 ,1 1 3  2 ,9 3 4
Mińskiej   2 ,3 7 8  4 ,5 5 6  4 ,1 7 0  2 ,6 0 2  2 ,611
Ormiańsko-Kato-

łickiej . .  . >.» 19 51 39  2 9  26
ogół 25 ,291  5 5 ,8 0 6  4 9 ,5 5 1  5 9 ,8 9 8  38 ,097

  W  nocy z d. 14 na 15 b. m. kometa Halleja dos­
trzeżoną została i s tutejszego akademickiego obserwato- 
ryum.

  Do Petersburga p rz y b y li:  l o  i 14  b. m., ze sta-
cyi Rajoki, urzędn. Min. Spraw zagr. R. Hon. Iwaszkie­
wicz^ i z Lucyna, tam. obyw. Szadurski. W y je c h a ł:  
1 hgo  do Kijowa, dymiss. 10 kl. Bystrzycki.
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id ittcivankrnc,
Londyn 1 4  Sierpnia. W  izbie parów 14 b. m. odczytano 

po raz drugi bil o reformie kórporaćyj municypalnych.
—  W  izbie niższej, 11 b r., na zapytanie P. Robin­

son, lord Palmerston odpowiedział iż 'otrzymał 'od lorda 
Howard de Walden dekret rządu portugalskiego o zawie­
szeniu traktatu handlowego 1810 roku, z uwiadomieniem 
iż rząd portugalski życzy sobie wejść w'układy, w celu z a - 
warcia nowego trakt aft?.

12go, bil o reformie kórporaćyj municypalnych w Irlan- 
dvi odczytany został po raz drugi, a bil o kościele w 
tymże kraju po raz trzeci.

1 C)go, skończono w komitecie tózbior bilów o reformie 
korporacyj rifunicypalńych w 1‘rlandyi i o utrzymaniu po­
rządku w tym kraju, i uchwalono odczytanie po raz. trze­
ci bilów o wynagrodzeniu właścicieli za wyzwolonych nie­
wolników i o zmniejszeniu krajowej milicyi.

14go, kanclerz skarbu wniósł budżet. Oświadczywszy, iż 
dochód przewyższa tą ra/.ą wydatki o 8 3 5 ,0 0 0  f. st. uska­
rżał się jednak że niemoże przełożyć żadnych zmniejszeń 
w podatkach, s powodu iż bodowa sal na posiedzenia 
parlamentu i uiszczenie się ‘s pożyczki dla Indyi Zachod­
nich wielkie pociągnie za sobą koszta.

—  Płaca wyznaczona przez kompaniią Wschodńio-In- 
dyjską dla nowego Wielkorządcy Indyj-Wschodnich wyno­
si 2 0 ,0 0 0  fr. sterl.'; zwyczajem jest atoli dawać nadto 
5 0 0 0  fr. sterl. na koszta podróży.

—  Oslatmemi dniami przybył s Calais do Londynu okręt 
jeden ładowny zabawkami ‘dla dzieci. Jeden z urzędników 
celnych, chcąć przysłużyć się jakiejś matce, prosił kupca 
ażeby darował mli konika; lecz kupiec wręcz odmówił 
i  żądał ażeby wziętą zabawkę położył na swpjem miej­
scu. Urzędnik uczynił zadość jego żądaniu; lecz, przy­
padkiem, wzięty przez niego kónik złamał się i okazało 
się iż zawierał w sobie tuzin francuskich jedwab­
nych rękawiczek, ukrytych jeszcze przed pomalowaniem. 
Po przedsięwziętych badaniach przekonano się iż wszyst­
kie psy, koniki i t. p. przez kupca tego wiezione podob­
nież nadziane były rękawiczkami, których ogółem znale­
ziono 178 tuzinów, na 2 0 0  Ir. sterl. wartości.

Paryż 1 4  Sierpnia. Izba parów na posiedzeniu prawó- 
dawczem 12 b. m. przyjęła dba budżety na r. 1836 , s 
których budżet roschodu Wynosi 9 9 8 ,8 6 1 ,0 7 5  a budżet 
dochodu 100 ,700 ,897  fr.

13 b. m. na posiedzeniu sądowem, prCzes odczytał 
wreszcie długo oczekiwany wyrok w sprawie oskarżonych 
Lyońskich. Oto jest treść ważnego tego aktu. «Zważywszy 
że oskarżony le Noir 16 Lipca um arł, sąd uznaje wymie­
rzone przeciw niemu oskarżenie za upadłe. Co się Zaś 
tyczy o.karżonych Beaune, Martin, Albert i Hugon, zwa­
żywszy, że pierwszy z nich jako prezes, ostatni zaś jako 
członkowie byłego w Lyonie towarzystwa praw-człowieka 
przekonani zostali o uczęstnictwo w zamachu, którego ce­
lem było obalenie rządu i wzniecenie wojny domowej; —  
zważywszy dalej że oskarżeni Reverehon (następują imiona 
45  innych) przekonam zostali o dopełnienie zamachu ma­
jącego na celu obalenie rządu i wzniecenie wojny domo­
wej; zważywszy nakomec że co do oskarżonych: Girard . .

i 8 innych) nie masz dostatecznych dowodów wykazują­
cych uczęstnictwo ich w zamachu, bądź w charakterze 
sprawców, bądź uczęstników; —  Sąd u w a l n i a  oskarżo­
nych: A. Girard, Poulard, Ravacbol, Correa, Bertholet, 
Coehet, Marcadier, Margot i Girod (Ogółem 9 ciii) od wy­
mierzonego przeciw oim óskarżem a, i nakazuje wypuszcze­
nie ich na wolność, o ile z innych ‘przyczyn dalszy ich 
areszt nie jest koniecznym. Przeciwnie s k a z u j e :  Beaune, 
Martin, Albert, Hugon, Reverehon, Lafond i Desvoyes (ogó­
łem 7) na karę zesłania do osad; Lagrange i Toorres 
(2ć*ń) na 2 0  lat więzienia w fdomu poprawy; Mollard-Le- 
fevre, Hitguet i DesgarnieV (3 eh) na 15 lat więz-. w do­
mu poprawy; Caussidiere, Laporte, Lange, Milliard, Ma- 
rigne, Rockczyńskiego, Thion, Despinas i Ga tin (ogółem 
9 ciu) na 10 lat więz. W domu poprawy; dalej czterech 
na 7 i dziewiętnastu na 5 lat więzienia w 'domu popra­
wy, i wszyscy, pó wysiedzeniu kary zastawać mają przez 
resztę życia pod dozorem policyi; riakoiiiec skazuje ‘czte­
rech na 3 lata, dwóch na i  rok prostego więzienia,-— 
i wszystkich razem na koszta sądowe.»

Po O znajm ieniu tego  wyroku prokurator jefreralny miał 
jeszcze g ło s  przeciw  2 6  oskarżonym którzy  ratowali się 
ucieczką. Jednakże d o m ag a ł się zaocznego skazania tylko 
20  ż ich liczby , polecając '6 innyćh łaskawości sądu.

—  W  izbie deputowanych 13 b. m., po nader żwa­
wych rosprawach, i wyrzutach z jakiem i PP. de Shorten, 
Salverte, Rance' i inni przeciw projektowi praWa o sądach 
d ’Assises powstawali, prawó to przyjętem zostało większo- 
ścię 212  przeciw 72  głosom, z bardzo małą zmianą w 
jednym tylko artykule. Składa się ono z 12 artykułów 
treści następującej:

M in iste r spraw ied liw ości dzielić  od tąd  m oże każdy  sąd 
d ’Assises na tyle pojedyńczych o ddz ia łów  ile potrzeba te ­
go w ym agać będz ie , i nakazać  W szczęcie spraw y przeciw  
okarżónym  jednocześn ie  We W szystkich. P ro k u ra to r jen e - 
ra ln y , sądząc że oskarżen ie  przeciw  kom ukolw iek jednem u  
lu b  kilku osobom  w ym ierzone dostateczn ie  jes t ug ru n to w a- 
nen i, m oże żąd ać  zakom m unikow nuia  m u w szystkich 
kii tem u  zebranych  dow odów  i oskarżonego  niezw łocznie  
p rzed  sąd pow ołać. Na ten kon iec  p rzedsta w ia on u łożony  
przez się ak t oskarżen ia  (req u isito ire ) prezesow i sąd u , aże­
by ten  ostatn i w yznaczyć m ógł dz ień  na o tw arc ie  rospraw . 
A kt oskarżen ia  p ro k u ra to ra  jenćra ltiego , razem  s postano­
w ien iem  prezesa w skazującem  d z ień  o tw arc ia  rosp raw , ko­
m un iku ją  się oskarżonem u przynajm nie j na  dn i 10  p rzed  
ich  o tw arc iem . N ajdalej we 2 4  godzin  po tej kom uńikacyj 
oskarżony słuchany  m a b y ć  przez prezesa są d u , i, jeśli 
sam  sobie ob rońcy  n ie  o b ra ł , takow y byw a m ii p rzydany . 
Jeśli k tórykolw iek  Z oskarżonych  lub wszyscy razem  nie 
ch cą  się W d n iu  na  rosp raw y  w yznaczonym  przed sąd  sta­
w ić, W takim  raz ie  W ysłany przCz p rezesa  p isarz sądow y, 
m a ich  haprzód  W im ien iu  p raw a do  posłuszeństw a Wez­
wać. Jeśli zaś tego nie uczyn ią , w tak im  raz ie , za uchw ałą  
całego  sądu , m ogą b y ć  g w a łtem  do  sali posiedzeń  przy - 
p row adzem i lub  sądzeni zaocznie. P o  każdem  posiedzeuiu , 
oskaiżonym  któ rzy  obecnym i n ie  byli, odczy tany  zostanie 
p rzez pisarza sądow ego p ro tokół rosp raw  i kom unikow ane 
b ęd ą  kopije z ak tu  o skarżen ia  i w yroków  sądow ych. Sąd 
m oże też każdego  z oskarżonych , k tóryby  krzykiem  lub  
innem i n iep raw nem i postępkam i b ieg  rospraw  tam ow ał, 
roskazać w yprow adzić  s sali i podobn ież  zaocznie sądzić .
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K ażdy z oskarżonych lub innych osób ha posiedzeniu 
obecnych któryby ' dla tamowania biegu sprawiedliwości 
nieporządki wzniecał, uważany być ma za winnego^ buntu, 
i karany więzieniem od 6  ttties. do lat 2 , niezależnie od 
kary jakiertii praWO karci obrazy i gwałty przeciw  sędziom
popełniane. ■ .

  Badania W przedmiocie zamachu 2 8  z rn. ciągną
się z największą czynnością; sądzą wszakże iż sprawa la 
nie ukończy się przed dwónia miesiącami* Stau m ordercy 
coraz Się polepsza, i pozwala nawet spodziewać się zu­
pełnego powrotu do zdrowia. Nie wiadomo jednak czyli 
co nowego zeznał. Od chwili dopełnienia zamachu zatrzy­
mano Ogółem przeszło sto podejrzanych osób; ale dzisia 
pozostaje w w ięzieniu zaledwie 15, resztę wypuszczono 
na wolność, dla b raku dowodow.

  Gazeta Ćourrier dii Midi, nie dając żadnych szczegó­
łów , OzliajmUje, iż aptekarz jeden w Marsylii wynalazł nieza­
wodne lekarstwo przeciw cholerze. Na 3 0  chorych przywie­
dzionych do ostateczności, wyleczono już jego sposobem 2 9 , 
a ostatni także zdaje się z mebeśpieczeństwa wyszedł.

tttbytuyśo IjanKytyc
t pnmydm

Petersburg || Sierpnia.
- Tutejsza gazeta rolnicza ogłosiła list barona Meyefl- 

dorfa pisańy s powodu artykułu o przemyśle lnianym 
w Rossyi, wiadomego już i czytelnikom Tygodnika (Zob. Cz. 
X I Str. 2 5 5 .)  P . M eyendorf donosi iż w roku 1 8 2 9  wraz 
s kilku obywatelami Inflantskiej guberttii, sprow adził Osad­
ników, s C ourtray we Flandryi. Kolonija składała się: z 
dwóch familij rolników, s kilku kobiet do w yrabiania, Cze­
sania i przędzenia lnu, ś kilku tkaczów do tkania płócien 
hollenderskich i nakoniec z dwóch majstrów do bielenia i 
appretury. Kolonija ta  została Osadzoną W majątku P. 
Meyendorfa Kleili-Roop, i powolneni swojcm działaniem  
Sprawiła ju ż  istotny pożytek 7 2  uczniów z gubernij W o- 
rotteżskiej, Orłowskiej, Pskowskiej, Inilantskiej, K iulund- 
skiej i Petersburskiej nauczyło się w niej wszystkich ga­
łęzi lnianego i płóciennego przemysłu. W  roku 1 8 3 3  
Rząd wziął kilka akcyj tego towarzystwa i przez to przy­
czynił się do ustalenia zakładu. Ulepszenia co do Uprawy 
lnu w kolonii są następujące: len zasiewa się miesiącem 
wcześniej niż zwykle w Inflantskiej gubernii: nasion na 
jediię i też sarnę przestrzeń idzie 2  4 razy więcej niż daw­
niej. P iele się len raz lub dwa razy rękam i, zbiera się 
niedojrzały, i aby dojrzał zostawia się na polu na słońctl. 
W szystkie te roboty kończą się przed 15  Lipcu, a tym 
sposobem jednegoż toku, na dobrym gruncie, można za­
siewać żyto pO lnie, Zwłaszcza że ien niedopuszczony do 
dojrzałości nie wycieńcza ziemi. Szczegółowy opis prOces- 
SU wyrabianiu lnu w klein Rdop później będzie udzielony. 
Za uczniów płaci się po 5  rubli srebrem  na m iesiąc, na 
ich Utrzymanie, bez odzienia. Akcyje towarzystwa są po
5 0 0  rubli sreb rem  -O prócz uprawy lnu uczniow ie mogą
się jeszcze nauczyć uprawy maku i rapsu, tudzież poznać 
łłollenderską olejarnię.

P R Z E JA Z D "  ’L  M 4 .6 O l . I I  DO Ć H IN .

(Ciąg III.)

(Kyjątek z dziennika podroży P- Jozefa Kowalewskiego.
(Zob. T ygodnik  Część X I. str. 124 .)

I tak, po dwumiesięczneni z górą Oczekiwaniu, po ty­
lu mozołach i ciężkiej przeprawie przez stepy mągolskie, 
stanąłem na samym krańcu CltiU, o których się tyle czy­
tało a więcej marzyło. Niedarmo, Ojciec historyków Hero- 
dot, Splądrowawszy świat Wówczas Znajomy, powtarzał że 
więcej oczom niżeli uszóm wierzyć należy. Niedawno w 
kilka potytrl wieków Iłoracy śpiewał:

SegniuS irritant animós dentissa per auretii,
Quarri quad suńt Oculis subiecta łidelibus, et ąttaó 
Ipse sibi tradit Spectator.

W  rzeczy samej, stanąwszy na wyniosłym punkcie Azyi 
środkowej, kiedy zWracaffi oko na przestrzeń przebytą i 
na całe imperium u nóg sif łhóich ścielące, chciałbym 
wywołać z grobów cienie tjlti autorów, którzy dla nas 
o p isy w a li te strony, domagałbym się od nich rachunku s 
tego Co naffi podali o tutejszeffl przyrodzeniu, o tutejszych 
ludach; zaprosiłbym Biitera  żeby z mojego stanowiska 
spojrzał na swoje równiny (Ebenen) Chińskie; żeby ujrzał 
jak ód granicy mągólskiej straszliwym sposobem zniża się po­
wierzchnia ziemi ku południowi, powierzchnia nastrzępiona 
łańcuchami gór, których piętrzące się wierzchołki podob­
ne są do fal Wzburzonego oceanu; jak okropne przepaści 
rozwarły paszcze na nieostrożnego podróżnika,— tam nie 
patrz, (zawołałbym z poetą) tam spadła źrenica,

Jak w studni A l-Kahiru, o dno nie uderza.
1 ręką tam  niewskazttj, nie masz u rąk pierza;
I myśli tam  niepuszczaj, bo myśl jak  k o tw ic a . . .

Zawołałbym i was, geografowie,- COsfeie Upewniali że Azya 
środkowa jest najwyższa równina, hajwynioślejsza płasz­
czyzna, na kuli ziemskiej. Doświadczenie wyprowadza na 
iiowe pole, daje bodziec do rióWyeh poszukiwań. W iado­
mo, że Bajkał jezioro (lub m orze, jak pospolicie mówią 
w gubernii Irkutskiej) podniesione jest na dw ieście sążni 
nad powierzchnią morza. Od Bajkału dalej przez stepy 
Sielęgińskie do K iachty i stąd za granicę o trzysta Z górą 
wiorst ku l l r d z e ,  powierzchnia ziemi stopniami się pod­
nosi do łańcucha gór Chinghańskieh. Cała ta przestrzeń 
sprawiedliwie może być nazwaną Mągoliją szczęśliwą. T u  
pochyłości gór odziane gęstem i lasami, tu doliny skropio­
ne przeźroczystemi rzeczkam i, zasłane kobiercam i roślin , 
wykartniają tysiączne trzody owiec, bydła rogatego, koni, 
wielbłądów, gdzieniegdzie już ulegają pługowi wydając 
piękne piony dla pasterza Mągoła. T u  mieszkańcy, między 
Urgą i K iachtą, handlem  zajęteiiii, chętnie dostarczają 
swych wielbłądów dla przewozu towarów, a proste z d rze­
wa Wyroby zbywają za dobrą cenę sąsiadom, spółziomkom 
swoim pozbawionym lasu. T u  uczniowie ubóstwionego 
Dzśbcun-Damba Chntukty z pracy i przem ysłu żyją we­
soło, wygodnie i bogato, przechwalając się zachowaniem
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ducha narodowego, złorzecząc schinczonym  Cacharom  i 
części Sunitów.

S tąd, dalej ku południowi, kraina odm ienia ca łą  pos­
tać. O d Chinghanu do samej niemal gram cy właściwie 
C hińskiej, m iasto żyżnych dolin, obfitujących w drzewo i 
w odę, znajdujemy pustynie suche, pozbawione lasu i wil­
goci, usypane kam ieniam i, żw irem  lub piaskiem. Nfkną 
góry majestatyczne ze swemi wdziękami. Od w’scbodu ku 
zachodowi przecinają drogę naszę wyniosłości piaszczyste. 
B arom etr ciągle i bardzo widocznie się podnosi, co trwa 
aż do środka owego morza piaszczystego w uroczysku 
Durnia , od którego nagle wstępujemy na grzbiet łańcucha 
g ó r panującego nad Chinami.

Na przestrzeni prawie 5 0 0  wiorst spotykałem w miesz­
kańcach nędzę uosobioną, na ziemi "krainę jakby w gnie­
w ie przez opatrzność zapomnianą. Cały ten pas formuje 
jakąś wklęsłość, w której niemasz i być nie może wiel- 
kich rzek i jezior. Dno 'rów ne, przecięte siatką pagórków 
zakrywających widoki na stronie. Niemasz tu  ogiom nych 
dolin. Powierzchnia ziemi obfua w sól, wydaje i rośliny 
znajome pod imieniem halóphy ta , Zresztą niedaje pokarmu 
dla innych; zamyka w sobie wodę słoną, nawet nie g łę­
boko we wnętrznościach ukrytą. Nieraz mój rumak wierz­
chowy kopytem otw ierał studnią, której woda, użyta do 
herbaty , słonością swoją krępowała wszelką siłę cukru. 
P asterz dla swej trzody bez wielkich mozołów wykopuje 
studnie; lecz te , nieocem browaue wnet stają się stekiem 
plugastwa zwierzęcego. Ciemnozielonego koloru woda 
s łu ż iła  długo i nam za napój; w gotowaniu jedzenia ona
trac iła  obrzydliwy fetor.

Stern wszystkiem Azya środkowa jest wyniosła znacz­
n ie , cierpi wiele od mocnych i zimnych wiatrów północ­
nych , dla których i góry nie mogą stać na Zawadzie. Na 
piaszczystym gruncie nie może rose obfita traw a, i  u nie­
podobna zaprowadzić rolnictw a, niepodobna mieszkańców 
przyw iązać do jednego miejsca, zam knąć w miastach lub 
siołach. Na stepach od Urgi do koczowisk cacbarskićh wiatry 
północno-zachodnie rospędzają chm ury śnieżyste i burze. 
G hobi sucha rzadko się drobnym  śniegiem  pokrywa.

Z  owej nierówności powierzchni stepów mągolskich, z 
w arst w skład jej wchodzących mam -że się puścić na do­
m ysły, wyszukiwać śladów działania przedwiekowego og­
n ia lub wody? Mam że zgadywać myśli opatrzności, która 
tę  krainę stworzyła i zachowuje dotychczas? M am -że na 
fundam encie podań miejscowych budow ać nowy gmach za­
gadnień? Poglądając na Chiny ogniem spiekłe i zlodowa­
c ia łą  Syberyą, owe dw ie massy niezgodnej natury, na któ­
rych  się opiera Azya środkow a, ma-li ważyć ilość cieplika 
i  wilgoci w różnych stronach i wróżyć z zawiązarremt 
oczym a jak przyrodzenie od wieków tu postępowało? Zos­
taw m y to geologom. ?

Obserwacye barom etryczne jasno pokazały, ze wał ka­
m ienisty  przed pierwszą wsią C hińską N or-d iań , co do 
wysokości swojej nad powierzchnię m orską, zupełnie od­
pow iada wierzchołkowi łańcucha gór Gentejskiego, znaj­
dującego się m iędzy rzeczką Kuj i U rgą. Owe zatem

góry są-lo ogrom ne olbrzymy, które panując nad ca łą do- 
ląd w idzianą Mągollją, pilnują do niej wstępu. Sredzina 
jest wklęsła, z pewnemi tylko wyskakującemi punktami, 
Tyle o ziemi.

W  Europie religija, kultura, kosmopolityzm zbliżając do 
siebie ludy zagładzają ślady rożnie stanowiących charakter 
narodowy, indiwidualny. Nie lak się rzeczy mają w Azyi 
gdzie dawne cechy, zbyt ostre, dłużej się zachowują. Mą- 
golijn i Chiny od nie pam iętnych czasów w strasznej nie­
nawiści, a potem i pozornej zgodzie sąsiadując, nigdy się 
nie zlewały w jedność, nigdy nie przychodziły do równo­
wagi. Dom Mągolski Juan (1 2 6 0  —  13 6 8 ) zagarnąwszy 
pod swoję w ładzę odwieczne im perium  chińskie, rożnych 
używał sposobów dogodzenia ujarzmionemu ludowi; sam 
się poddał jego prawom, zwyczajom i obyczajom, przyjął 
jego kulturę, kolligacił Mągołów s Chińczykam i, zakładał 
szkoły w guście Chińskim , wspierał naukowość; lecz led­
wo sam się zrównoważył Ze swoimi poddanym i, wnet u tra­
c ił tron i wpływ wszelki. Mągoły oddalili się w znajome 
stepy wyglądać nowego losu. Chiny odmieniając swych 
władzców nic w sobie nic odm ieniły, d ąż  samą koleją 
idą sprawy dziś panującej dyuastyi Mandżurskiej. Tym ­
czasem Mągolija i M andżurya w wewnętrznym stanie nie 
otrzym ały znacznych ulepszeń. Ramki się tylko odm ieniły, 
bo z innego drzew a, innego koloru, innej trwałości Chi­
ny pod panowaniem koczowniczych ludów nieprzejm ując 
się dzikością m usiały się ruszać, nawet we względzie kul­
tury. Starodawne ich prawą ciągle się przedrukow ują w 
nowych kodexach, chociaż straciły moc w exekucvi. Dog­
m ata Kundzego (Konfuciusza), Mędzego (Menejusza) przez 
wszystkich powtarzane, na domach i stajniach nawet kreś­
lone, trwają w ustach uczonych, lecz w życiu praklycz- 
nem  znacznie się przerodziły. Bo w dziejach ludzkich czy 
m oże co m ieć epitet stagnant, stationnaire?

Stanąwszy tedy na wyniosłym grzbiecie gór rozdziela­
jących tak różne ludy, poglądam z jednej strony na stepy 
nagie, okiem  niezm ierzone, z drugiej na spadzistosc strasz- 
liwemi skałam i najeżoną, gdzie pracowita ręka rolnika go­
łe kam ienie przewróciła w najżyzniejsze niwy: tam znacz­
na ludność w pustyniach zniknęła, pędząc życie próżniac­
kie, pasterskie; tu  niesłychane milliony jak w mrowisku 
się poruszają. Tam  po kilka dni szukałem nędznej jurty , 
żeby miseczką herbaty orzeźwić członki, żeby chwilową 
rozmową urozm aicić m orderczą jednostajnosc, zabić nudę 
rozdzierającą serce; tu  czekam na tłum y przemyślnego lu­
du, który m ię otoczy. Stam tąd wieje czysty, ale zimny, 
do kości przenikający wiatr; stąd czuję jak znojne powie­
trze pot na mem czole wyciska. Zegnam cię prostoto pa- 
triarchalna i gościnności uprzejma, stepom właściwa! zeg­
nam  was, wykrzvknienia, któremi syn pustyni do mnie się 
odzywał! Idę do kraju, gdzie milczenie, cierpliwość, osłu­
piałe podziwienie panuje, gdzie wyraz ostrożności zwolna 
się przez zęby przeciska, gdzie oznaki grzeczności prze­
lały się w naturę ludzką, zakrywszy serce, g rubą nie­
przejrzaną powłoką, gdzie. . .   ̂ ( d .  c .p .J
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